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Hej, hej! 


Przyślij dowcip, który cię śmieszy 
do łez. Jeden, ale najśmieszniejszy ze 
śmiesznych. 

Dla pierwszej pięćdziesiątki ONO 
ma prezenty. 

50 „śmieszków”” dla śmiechot. 


— Czy mógłbym dostać coś na pchły? 
— Mamy kilka nowych pudli! 
k *k * 
— Jasiu, chcę zapalić światło. Przekręcam 
kontakt. Światło się nie pali. Dlaczego? 
— A zapłacił pan rachunek? 
kk xk 
— Wyobraź sobie, miesiąc temu poślizgnąłem 
się na skórce banana i musiałem leżeć przez dwa 
tygodnie. 
— Nikt cię nie podniósł? 
kk * 
— Wojciechu, tyle razy wam powiadam, że 
wódka jest naszym wrogiem! 


Przecież ksiądz proboszcz zawsze uczy, że 
trzeba kochać wrogów 

Ale nigdy nie mówilom, że trzoba Ich lykać! 
xk X* 

Słyszałam, że umiesz wywolywać duchy 

Owszem, umiem 

No I co? 

Nic, po prostu nie przychodzą 
*x* 


Splot okoliczności 
Bardzo mi przykro, że moje kury spustoszyły 
pański ogródek 

— Nic nie szkodzi. Właśnie mój pies trochę 
przetrzebił pańskie stadko 

- O, kurczęl... a ja przejechałem pańskiego 
psa...! 
xk X* 

— Marysiu, jest sześcioro dzieci, pod jabłonką 
leży 5 jabłek. Co powinny zrobić? 

— ..chyba tylko kompot! 

kk * 

Nieuważny przechodzień potrącony przez tak- 
sówkę doznał poważnego złamania nogi. Kierow- 
ca proponuje odszkodowanie: 

— |le pana usatysfakcjonuje? 

— Niech będzie 5 milionów! — decyduje po- 
szkodowany. 

— Czyś pan oszalał? Czy sądzi pan, że jestem 
milionerem? — oburza się taksówkarz. 

— A pan sądzi, że ja jestem stonogą? — poła- 
maniec na to. 


— Synkowi nic nie dolega. Powinien jedynie mniej 
palić! 


*** 
— Pożycz grzebień! 
— Nie mogę. Wyłamał si 
— NO, to będzie bez zęb 
— ..ale to był już ostatni 
KADR 
— Jasiek się chwali, ż' 
pra...pra...pra...pradziadek 
— Nie przejmuj się. Tera 
jąkanie! 


Koniec przyjaźni 


Proszę o wydrukowanie tego listu z dwóch 
powodów. Po pierwsze, może moja przyjaciółka 
przeczyta go i wyjaśni mi przyczyny swego 
postępowania. A po drugie, chcę przestrzec 
inne dziewczyny, by nie poświęcały się tylko 
jednej przyjaźni. Poznałyśmy się z Ewą w zeró- 
wce i odtąd, choć mieszkamy daleko od siebie, 
byłyśmy najlepszymi przyjaciółkami. Ewa miała 
jeszcze drugą przyjaciółkę — Agatę. Polubiłam 
i ją. Ale w VIII klasie coś się między nami 
zepsuło. Gdy prosiłam Ewę o pomoc lub o spot- 
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kanie, wykręcała się wszystkimi możliwymi spo- 
sobami. A dla Agaty miała zawsze czas. Robiła 
wszystko, by wyjechać z nią na wakacje za 
granicę, choć Agata tego nie chciała. Mnie 
wykorzystywała tylko materialnie. Znienawidzi- 
łam Agatę, choć to nie jej wina. Ewy przyjaciółką 
dalej być nie mogę. Napisałam ten list, bo Ewa 
zawsze czyta „,ŚM”. Na pewno odpowie mi nato 
pytanie. 

Magda z Koszalina 


Prawie na pewno Ci nie odpowie, bo pewnie 
sama nie wie, dlaczego się między Wami po- 
psuło. Gdy przyjaźń umiera, nieraz bardzo trud- 
no jest znaleźć przyczynę. Ktoś zaczyna mieć 
kogoś dość. Brzmi to nieprzyjemnie, ale tak 
bywa. Osoba niegdyś ciekawa i interesująca 
wydaje się być teraz nudna i męcząca, a kontak- 
ty z nią — niemiłym obowiązkiem. Więc unika 
się ich jak obowiązku właśnie. Albo przeciwnie 
— zacisnąwszy zęby udaje się, że nic się nie 
zmieniło — a w środku rośnie niechęć do Bogu 
ducha winnego przyjaciela. W obu przypadkach 


tego, kto zrywa przyjaźń, 

i męczą wyrzuty sumienie 
wynajduje w przyjacielu ws: 
dy i pielęgnuje pamięć o je 
Jeżeli osoba porzucona pyt 
łzawymi oczami, doprasza s 
poczucie winy jest jeszcze 
z nim rośnie poziom obror 
pytaj, Aniu. I spróbuj pogod. 


Polubmy ba 


Jakiś czas temu pewna dz 
w liście do ,„Redakcyjnej po: 
jest nieznośna. Ja też czasan 
babci. Bywa, że po cichu ma 
pod jej adresem różne uwe 
zamknij się” itp. Ale mimc 
babcię kocham i wiem, że on* 
jaką jestem. Pragnęłabym, b. * 
lubili nasze babcie. ; 


MINISTER 
EDUKACJI NARODOWEJ 


Drodzy Czytelnicy „Świata Młodych”, AR: 
chciałbym przekazać Wam z okazji jubileuszowego, pięciotysięcz- 


nego numeru gazety moje życzenia uśmiechu, pogody ducha i zapału 
do pracy. Choć wakacje się już kończą, a Wy powracacie z różnych 
stron kraju, a może i świata, by jak co roku od 1 września usiąść nad 
książkami, życzę Wąm, aby wakacyjne wspomnienia pozostały 
w Was na cały rok, a słońce zawsze świeciło w czasie zmagania się 
z klasówkami i egzaminami. 

Myśląc o kontaktach z Waszą gazetą, powracam pamięcią do 
chwili, gdy przed ponad 22 laty prezentowałem reportero wi „Świata 
Młodych”, w laboratorium wysokich napięć, zja wiska wyładowań 
elektrycznych i rozmawiałem o zagrożeniu wywoływanym przez 
burze piorunowe. Możecie się o tym przekonać sięgając do numeru 


41 (1929) z 1970 roku. 


Dzisiaj życzę Wam, aby burz było w Waszym życiu jak najmniej 
i abyśmy się mogli znowu spotkać przy kolejnym święcie ,„„Swiata 


Młodych". 


, 
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Ja też się zawiodłam! 


Muszę z przykrością stwierdzić, że spotkała 
mnie taka sama historia jak Martę („Redakcyjna 
poczta” z numeru 59). Pisałam do wielu dziew- 
czyn i chłopców, których ogłoszenia ukazały się 
w „Kąciku przyjaciół”. Niestety, dostałam od- 
powiedzi tylko na nieliczne listy, choć autorzy 
anonsów zapewniali, że odpiszą wszystkim. 
Dziewczyny i chłopaki! A może lepiej zastano- 
wić się przed napisaniem do „Kącika przyja- 
ciół” i zajęciem miejsca osobie naprawdę szu- 
kającej kontaktu? 

Kala 


List gończy 

Mam 18 lat, 182 cm wzrostu, niebieskie oczy 
i lekkiego zeza. Byłem ubrany w granatową 
dżinsową bluzę, granatowe spodnie i koszulkę 
z napisem „Atlanta. Zobaczyłem je w nocy z 19 
na 20 lipca na dworcu w Kielcach. Jedna z nich 
miała na imię Edyta, ubrana była w niebieską 
kurtkę. Imienia drugiej nie znam — miała na 
sobie brązową kurtkę. Między godziną 4 a 5 po- 
deszły do mnie, by pożyczyć długopis. Potem już 


ich nie widziałem. Dziewczyny, napiszcie! Mój 
adres czeka w Redakcji. 
Jacek 


Uwaga, uwaga! 


lza Smolarek z Gniezna! Nie możemy wy- 
drukować w „Kąciku przyjaciół” tak długiego 
ogłoszenia (4,5 strony!), Twego zdjęcia i jeszcze 
autoportretu. Nie chcemy sami dokonywać skró- 
tów, więc odezwij się! 

Ania Czugujewicz z Nowego Wiśnicza! Pisząc 
adres zamazałaś część nazwy ulicy i nie może- 
my się doczytać, gdzie dokładnie mieszkasz! 

Marta z Nysy! Skarżysz się, że wielokrotnie 
pisałaś do „Kącika przyjaciół”, a żadne z Two- 
ich ogłoszeń nie zostało wydrukowane. Mamy 
Twe anonsy, ale podpisujesz je tylko imieniem, 
nie podając nazwiska. Przedstaw się! W,, Kąciku 
przyjaciół” nie zamieszczamy inicjałów, pseu- 
donimów itp. Nie drukujemy ogłoszeń podpisa- 
nych przez Kasię, Koziorożca, H.M. czy Anki 
Knight, Nie zauważyłaś? j 


( 


e B IX mija 53 rocznica rozpoczęcia bohatąry, 
kiej obrony Warszawy po napaści Hitlerowąkiej 

na Polskę 

e Słońce znajduje się w znaku Panny, Jężej 

urodziłeś się pod tym znakiem, z pewnością 

jesteś systematyczny, pilny, dobrze Łorganiz9- 

wany. Nie spóźniasz się do szkoły i starannie 

odrabiasz lekcje. Odznaczasz się Znakomitą 

pamięcią i logicznym myśleniem. Jesteś 

oszczędny, to dobrze, tylko czy nie posuwąsz 

się czasem do skąpstwa? Twoja szczęśliwą 

liczba to 3”, szczęśliwy dzień — środa, ferajny 

— czwartek. 

e Michael Jackson koncertując w Europie, 

w pierwszej połowie września wystąpi między 

innymi w Paryżu. Tournće rozpoczęło się wcze. 

rwcu w Monachium. 

e Również w Paryżu, z okazji 500 rocznicy 

odkrycia Ameryki, do 26 października czynną 

będzie niezwykła wystawa. 37 najznakomit. 

szych twórców mody, takich jak Lagerfeld, Dior, 

Kenzo, Saint Laurent zaprojektowało stroje 

dla... Statui Wolności. Replikę symbolu Ameryki 

(wysokości typowej modelki — 175 cm) można 

tam oglądać w najróżniejszych ciuchach — od 

szyfonowych minispódniczek po dostojne jed- 

wabne tuniki. 

© W przyszłym tygodniu Muzeum Etnograficzne 
w Warszawie zaprasza na ekspozycję pt. „In- 
dianie z Chile”. Wystawę zorganizowano dzięki 
Muzeum Archeologicznemu w Santiago. Czyn- 
na będzie do 15 IX. 

e Dnia ubywa coraz bardziej. W tym tygodniu 
dnie będą krótsze od najdłuższego w roku 
przeciętnie o 3 godziny i 50 minut. 3 

e Do ciepłych krajów odlatuje większość pła- 
ków, które gnieździły się u nas — bociany, 
myszołowy, orły, kukułki, dudki, słowiki, kraski, 
jaskółki, wilgi, trzciniaki, jerzyki i inne. łe 
e Imieniny: 5 IX — Doroty, Justyna, 6 IX —A- 
biny, Beaty, 7 IX — Melchiora, Rafała, 8 IX 
— Marii, Adrianny, 9 IX — Jacka, Piotra, 100X 
— Aldony, Łucji, Łukasza. cd 
© Do końca roku szkolnego pozostały jeszcze 

42 tygodnie! > 
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" Serbski snajper zastrzelił w Saraje- 
wie dwie maleńkie dziewczynki. Znaj- 
dowały się one w autobusie wiozącym 
50 sierot do Niemiec. Vedrana Glovaj 
miała trzy lata, Roki Sulejmanović 13 
miesięcy. 

Następnie żołnierze serbscy zatrzy- 
mali autobus na przedmieściach mia- 
sta i porwali dziewięcioro dzieci, twie- 
rdząc, że są to dzieci Serbów. Pozos- 
tałym dzieciom i dwóm dorosłym opie- 
kunom pozwolono opuścić Sarajewo. 
(Informacja z prasy codziennej.) 


Zabawy 
dużych chłopców 


naliśmy przez las w imponującym 
| tempie. We troje. Pies, Andrzej i ja 
L_wtakiej właśnie kolejności. Aż żal było 
tak gnać i nie patrzeć na to co dookoła i nie 
słuchać głosów puszczy w letni niedzielny, 
bezludny jeszcze w lesie poranek. To nie 
sportowa ambicja pchała nas do przodu, 
ale kąśliwość komarów tnących zajadle 
nasze twarze, ręce i biedny, nagi psi nos. 
| nagle na drodze przed sobą zobaczyliś- 
my grupkę ludzi. Oni wcale nie umykali 
przed brzęczącym niebezpieczeństwem. 
Posuwali się wolno, ostrożnie, czujnie. 
Kiedy połknęliśmy kolejny kawałek dzielą- 
cej nas odległości, zobaczyliśmy na nich 
zielone mundury. Jeszcze chwilka sprintu 
ij dostrzegliśmy wojskowe tornistry z przy- 
mocowanymi do nich zwiniętymi karimata- 
mi. 
— Popatrz, jak wojsko się unowocześ- 
nia — zauważyłam z patriotyczną satys- 


___ fakcją. — Karimaty, no, no... — Ale w moim 


towarzyszu wędrówki odezwało się widać 
jakieś niemiłe wspomnienie z żołnierskiej 
przeszłości, bo powiedział współczująco: 
-—— Biedaki, nawet w niedzielę gonią ich na 


__ ćwiczenia. 


Jeszcze parę szybkich kroków i mogliś- 


bo niektóre 
Kapolu- 
no: 


ków. Ale nie na wszystkich, 
zdobiły zielone kapelusze. 
szelll??? I mundury jakieś nieregulami 


we. To nie wojsko. Nie harcerstwo. No 


więc, co? 
Grupka rozdzieliła się. Kilku chłopaków 


zeszło z drogi i ostrożnie penetrowało 
teren wokół jakiejś kupy kamieni I gruzu, 
ruinki po czymś, co tu kiedyś stało. Skrada- 
li się cichymi, posuwistymi krokami jak 
zwiadowcy na wojennym filmie. Jeden zo- 
stał na drodze, by ubezpieczać kolegów. 
Parsknęłam śmiechem widząc tę zabawę 
dużych chłopców. Ten czujny na drodze 
usłyszał. Odwrócił się błyskawicznie i... 
zobaczyłam wycelowaną w nas lufę jakiejś 
długiej broni. Zrobiło mi się zimno. Pies 
warknął ostrzegawczo. Skąd wiedział, że 
coś tu jest nie w porządku? A chłopak tego 
nie wiedział — popatrzył uważnie, uznał 
widać, że nie jesteśmy groźni i znów 
odwrócił się do nas plecami. Bez słowa 
wyjaśnienia, nawet bez przepraszającego 
uśmiechu. 

Co każe tym dużym chłopcom bawić się 
w wojnę, snuć się w upale w pełnym 
rynsztunku i straszyć ludzi w lesie? 

da po tygodniu spływu kajakami do- 
W prowadza do miasta. Jeszcze przed- 
wczoraj płynęło się w towarzystwie ka- 
czek, wzdłuż żeremi bobrowych, a tu już 
woda brudna, cuchnąca, nad rzeką most, 
na moście jezdnia czteropasmowa. Trzeba 
wyciągnąć kajaki z wody i przenieść przez 
ruchliwą szosę. Jeden z chłopaków wy- 
chodzi na pobocze, żeby rozejrzeć się 
w sytuacji. Pędzący drogą biały mercedes 
gwałtownie hamuje. Dwóch młodych ludzi 
wyskakuje z wozu. Rzucają się na chłopa- 
ka z pięściami. Powalają na ziemię. Kopią. 
Krzyczą: „Masz ty Cyganie! ”. Wskakują do 
auta i odjeżdżają pospiesznie. Już ich nie 
ma. Chłopak zbiera się z ziemi obejmując 
rękami brzuch. Ma czarne włosy, śniadą 
cerę, brudny dres. Czy to wystarczy, by go 
znienawidzić? I to w parę sekund? 

Myślę, jak by to było, gdyby ci z mer- 
cedesa mieli broń, a ci spotkani w puszczy 
nie lubili leśnych włóczykijów z psem. 
Dziś, kiedy czytam w gazecie: „Serbski 
snajper zastrzelił w Sarajewie dwie małe 
dziewczynki...” nie mogę nie myśleć o tych 
polskich wakacyjnych spotkaniach. Snaj- 
per w czasie pokoju też pewnie ćwiczył się 
w zabawie w wojnę i w sztuce nienawiści. 

Warto to przemyśleć z samym sobą. 


EWA DROBNIK 
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A na łące różnokolorowe owady 
wykonane przez uczestników pleneru 
plastycznego w Łucznicy koło Pilawy. 
„W piecu wypalał się nasz trud” — na: 
pisała do nas jedna z jego uczest- 
niczek. — Razem z rodzicami i mist- 
rzynią, p. Ireną Moraczewską, czekali: 
śmy na efekty pierwszego wypału. 
Udało się! Nasze miseczki miały cie- 
kawe kształty i piękne, opalizujące 
barwy. 

Pracowaliśmy nie tylko nad misecz- 
kami. Lepiliśmy dzwonki, instrumenty 
muzyczne, a także różnorakie owady. 

Rysowanie, dużo śmiechu i ruchu, 
który jest także formą plastyczną, to 
wspaniałe uzupełnienie wszystkich 
zajęć w pracowni ceramicznej państ 
wa Krystyniaków. 

We wrześniu pokażemy nasze pra" 
ce na wystawie w Galerii Działań, 
Warszawa, SMB Imielin, ul. Marco 
Polo 1. 
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Fot. Paweł Gutowski 
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pecjalnie dla „Świata Młodych” horoskop New Kidsów! 
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Dziś, kiedy piszę ten tekst, 
Słońce znajduje się w 17 stop- 
niu Lwa, znaku ognia; więc na 
pewno dlatego termometr po- 
kazuje 32 stopnie w cieniu 
i w tak okropnym upale człek 
daremnie szuka resztek móz- 
gu w muzgu, jak mawiała moja 
znajoma. A Wy chcecie wie- 
dzieć, czy Wasz zespół się 
rozleci. 

Jeśli ktoś mówi o sobie, że: 
„ja jestem spod znaku Byka” 
— to popełnia pewien błąd. 
Gdyż tak naprawdę to znaczy, 
że w chwili jego urodzenia 
Słońce było w znaku Byka. 
Widzieliście kiedyś model 
Układu Słonecznego, prawda? 
W środku Słońce, dookoła nie- 
go na różnych orbitach plane- 
ty. A gdzieś jeszcze dalej znaj- 
duje się pas 12 znaków zodia- 
ku opasujący jakby wstęgą to 
wszystko. Czyli w momencie, 
kiedy ktoś urodził się ze Słoń- 
cem w Byku — dla obserwato- 
ra znajdującego się na Ziemi 
Słońce znajdowało się na tle 
zodiakalnego znaku Byka. 

Żeby zrobić czyjś dokłady 
horoskop, trzeba znać jego 
datę urodzenia — dzień, mie- 
siąc, godzinę, rok oraz nazwę 
miejscowości (co pozwala 
określić odległość od południ- 
ka Greenwich). W starożytno- 
ści, kiedy dziecko miało się 
narodzić — astrolog po prostu 
siedział na dachu domu i kiedy 
usłyszał krzyk dziecka — no- 
tował, co widział na niebie. Że 
Słońce jest w znaku Byka, 
Księżyc w znaku Raka, Mer- 
kurego i Wenus widać na tle 
Bliźniąt, a Saturn i Jowisz... 
(dziś wystarczy mieć specja|l- 


ne tablice astronomiczne, 
zwane efemerydami, gdzie to 
wszystko jest obliczone). Więc 
ów starożytny astrolog WSZYS” 
tko to rysował i to był właściwy 
horoskop. 

Czyli prawdziwy horoskop 
jest rysunkiem pokazującym 
położenie Słońca, Księżyca 
i pozostałych planet na tle zna- 
ków zodiaku — tak jak to widzi 
obserwator znajdujący się na 
Ziemi. Trochę to jest podobne 
do sytuacji żeglarza na morzu 
— który musi namierzyć gwia- 
zdy, jakie widzi, żeby określić 
swoją własną pozycję. 

Każda planeta ma swoją 
symbolikę, każdy znak zodia- 
ku ma też własną symbolikę. 
Kiedy się sporządzi dokładny 
horoskop z zaznaczonym po- 
łożeniem każdej planety — to 
dopiero początek pracy. Teraz 
trzeba taki rebus rozszyfro- 
wać, porównać z wieloma in- 
nymi horoskopami i zastano- 


wić się, co z niego wynika dla 
właściciela horoskopu. 

Znam daty urodzenia chłop- 
ców z zespołu NKOTB, lecz 
bez godziny. Nie mogłem więc 
zrobić naprawdę dokładnych 
horoskopów Waszych ulubień- 
ców. Dwa, według mnie naj- 


z 
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ciekawsze, należą do Daniela 
i Jordana. 

Obaj mają bardzo stare du- 
sze gwiezdnych wędrowców. 
Jordan jest wielkim orygina- 
łem, natomiast Daniel ma 
mnóstwo znakomitych pomys- 
łów, jest urodzonym ekscent- 


Rys. Agnieszka Rogowska 


rykiem, który całe życie cha- 
dza własnymi ścieżkami 
jw dodatku czasem lubi zrobić 
coś sobie samemu na przekór. 
Bardzo jestem ciekawy, co Da- 
nielowi wydarzy się we wrześ- 
niu tego roku — powinno to 
być coś szczęśliwego, bo Jo- 
wisz tylko raz na 12 lat tak 
przechodzi przez horoskop. 

Ciekawy wydał mi się Do- 
nald, który lubi towarzystwo 
Jordana, zawdzięcza mu wie- 
le dobrych natchnień i pomys- 
łów. Donald jesttrochę egocen- 
trykiem, ale pogodnym z uro” 
dzenia, lubi skupiać na sobie 
uwagę innych (mając Słońce 
we Lwie) — gdyż chyba mało 
kto się domyśla, że pewnością 
siebie maskuje trochę wro” 
dzoną nieśmiałość i odrobinę 
braku wiary w siebie. Chociaż 
koncerty i nagrania są dla nie- 
go ważne — lepiej czuje się 
w domu, w rodzinie, do której 
jest silnie przywiązany. 


Joseph potrafi ukrywać 
swoją prawdziwą naturę i jego 
horoskop jest dla mnie trochę 
zagadką. Czyżby w gruncie 
rzeczy był romantyczną natu- 
rą, która spotyka nie takie 
dziewczyny, o jakich marzy? 
| jako niezły aktor robi dobrą 
minę do złej gry? Wyżywa się 
wgraniu, ma wiele pomysłów, 
|ecz chciałbym wiedzieć, co to 
znaczy, że w jego horoskopie 
Saturn, ponury nauczyciel da- 
jący człowiekowi lekcje mąd- 
rości życia — ma zły aspekt do 
Wenus, patronki miłości. Na 
wszelki wypadek dziewczy- 
nom, które chciałyby się w nim 
zakochać — doradzałbym ost- 
rożność. 

| ostatni horoskop — Jona- 
thana. Mam wrażenie, że jest 
to człowiek bardzo ambitny, 
może nawet za bardzo? Obaj 

z Josephem lubią góry i cie- 

kaw jestem, co im się przyda- 

rzy w grudniu tego roku. Dla 


Rys. Izabela Gregorczyk 


Josepha może to być Jakiea 

04 
bardzo szczęśliwa wydarze 
nie, u Jonathana sprawy 4 
bardziej skomplikowane 
| znów Uwaga, dziewczyny! Je 
śli chcecie się zakochać Ww Jo 
nathanie — bądźcia OStrOŹNaj 
Bo i w jego wykresie Ponury 
Saturn poraża Wenus Możą 
kiedyś przeżył jakiś Zawód czy 
dramat, o czym nikt nie wię? 
A może jest tak pochłonięty 
sobą — a jest bardzo ambitny 
— że dopiero w starszym wię. 
ku zacznie się zastanawiać, co 
to naprawdę znaczy miłość 
j co w życiu jesł najwaźniej. 
sze?... 

A Was zachęcam do nauki 
astrologii, która mnie nauczy. 
ła inaczej patrzeć na ludzi 
lepiej ich rozumieć. | wiecie, 
ilu człek ma znajomych i przy- 
jaciół wtedy, kiedy potrafi jm 
zrobić horoskop? 

Firma astrologiczna 
„JASNA PRZYSZŁOŚĆ” 


Delewska 


p" | 


Rys. Katarzyna Wata 


Rys. Agnieszka 
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Bohaterowie Barcelony '92 


PORT 


Ź Piłka nożna jest chyba najpopularniej- 
zą z gier, koszykówka najbardziej wido- 
wiskową, a gimnastyka dostarcza wspa- 
niałych wrażeń estetycznych. Jednak kró- 
lową sportów — i chyba słusznie — nazy- 
wa się lekkoatletykę. Na bieżni, skoczni 
czy rzutni niewiele zależy od szczęścia. 
Trzeba być znakomicie przygotowanym, 
by zdobyć olimpijski medal. Jedynym Po- 
lakiem, któremu udała się ta sztuka w Bar- 
celonie (po raz pierwszy od 12 lat) był 
skoczek wzwyż — ARTUR PARTYKA. 


TRUDNE DZIECIŃSTWO 


Wychowywała go matka. Ojciec, Algierczyk, 
zamieszkał w rodzinnym kraju i utrzymywał 
z synem jedynie kontakt telefoniczny. Po tacie, 
byłym sprinterze, Artur odziedziczył sportowy 
talent oraz bujną, czarną czuprynę. Po mamie 
optymizm oraz pogodę ducha. Jak większość 
rówieśników uganiał się za futbolówką i marzył, 
by zostać bramkarzem. Być może do dziś stałby 
między słupkami, gdyby nie bystre oko trenera 
Marka Maciejewskiego, który wypatrzył go na 


jakichś zawodach szkól podstawowych inamó 
wił do uprawiania Jokkioj atletyki 

Miał szczęście, że trafil pod opiekę wspania 
lego trenera Edwarda Hatali człowieka, dla 
którego sport to prawdziwa pasja, a Nie tylko 
sposób spędzania czasu j zarabiania pieniędzy 
Pod okiem wytrawnego fachowca robił szybkie 


postępy 
ZŁOTY JUNIOR 


Już jako nastolatek zapowiadał się na fantas 
tycznego skoczka. W wieku 17 lat zwyciężył 
w gimnazjadzie w Nicei, później zdobył tytuł 
mistrza Europy juniorów i wreszcie, jako dzie- 
więtnastolatek, został najlepszym skoczkiem 
świata w swojej kategorii wiekowej. Trenował 
bardzo sumiennie, alei ostrożnie. Trener Hatala 
unikał nadmiernych obciążeń młodego, dojrze- 
wającego organizmu. Stopniowo prowadził Ar- 
tura do sportowego mistrzostwa. Na olimpiadę 
w Seulu (1988) Artur jechał po naukę — nie po 
medal. | medalu rzeczwiście nie zdobył, lecz 
podglądanie najlepszych, obycie się z atmo- 
sferą wielkiej imprezy miało zaprocentować 
w kolejnych startach. 

Rok 1989 rozpoczął już jako senior. Przez cały 
sezon skakał równo i wysoko. Wielokrotnie 
pokonał poprzeczkę na wysokości 2,30 m, po- 


do 


m OOO OOO 


prawiając nawet halowy rekord kraju (2,34 m) 
W kolejnym roku odniósł duży sukces Na halo 
wych miatrzostwach Europy w Glasgow pokonał 
calą czołówkę Starego Kontynentu I z wynikiem 
2,33 m zdobył złoty medal. Sezon letni nie był już 


tak udany. Zawiódł na mistrzostwach Europy ną 


otwartym stadionie, ale obiecał rewanż za rok 


na MŚ w Tokio 
Rok 1991 znów rozpoczyna od sukcesu w hali 
zostaje wicemistrzem świata. Niestety póź 
niej, podobnie jak w poprzednim sezonie, ską 
cze mniej skutecznie. Z Tokio wraca na przy 
słowiowej tarczy Oświadcza, że jeśli na igrzys- 
kach w Barcelonie nie zdobędzie medalu — to 


w wieku 23 lat zrezygnuje z wyczynowego 


sportu 
PIĘCIU NA PODIUM 


Takiego konkursu skoku wzwyż jak w Bar- 
celonie dawno nie oglądali kibice lekkiej at- 
letyki. Artur ze sporym trudem zakwalifikował 
się do finału (2,26 m przeskoczył dopiero w trze- 
ciej próbie). Był trochę zdenerwowany długim 
oczekiwaniem na kolejne skoki, gdyż konkurs 


miał wyjątkowo liczną obsadę. W finałowej 
rozgrywce prezentował się już znakomicie. Naj- 
pierw, niejako dla rozgrzewki, pokonał 2,15 m, 
w drugim podejściu zaliczył 2,24 m i w pięknym 
stylu przeskoczył 2,31 m. Rozpoczęła się walka 
o medale. Na wysokości 2,34 m pozostało w kon- 
kursie aż siedmiu zawodników. W pierwszej 
próbie pokonał ją tylko rekordzista świata Kuba- 
ńczyk Javier Sotomayor. Następnie cała sióde- 
mka atakowała 2,37 m. Najbliższy jej pokonania 
był Partyka, ale ani jemu, ani nikomu tego dnia 
ta sztuka się nie udała. O medalach miał zadecy- 
dować regulamin... 

Jeśli kilku zawodników pokona tę samą wy- 
skość, o miejscu decyduje liczba prób na tej 
wysokości, a jeśli jest jednakowa — liczba prób 
w całym konkursie. Najlepszy w Barcelonie 
okazał się Sotomayor, srebro wywalczył Szwed 
Patrick Sjoeberg, a brązowe medale otrzymało 
aż trzech skoczków: Partyka, Australijczyk Tom 
Forsythe oraz Amerykanin Hollis Conway. Za- 
tem na podium stanęło pięciu zawodników, co 
dawno nie zdarzyło się w lekkiej atletyce. Naj- 
ważniejsze, że wśród nich był skoczek w bia- 
ło-czerwonym dresie! 


REWANŻ W ATLANCIE 


Zdaniem trenera Hatali Artur wciąż ma duże 
rezerwy. Może poprawić jeszcze skoczność, 
szybkość i siłę. Zdobycie medalu w Barcelonie 
bardzo wzmocniło go psychicznie. Na igrzys- 
kach w Atlancie (1996) będzie miał dopiero 27 lat 
— a więc najlepszy wiek na osiąganie sukcesów 
w tej konkurencji. 


Tekst i zdjęcie: ANDRZEJ BACZYŃSKI 


pETTING 


Mam 15 lat i jestem ze swoim chłopcem 
już ponad pół roku. Dotychczas nasze 
najbliższe kontakty polegały na pocałun- 
kach. Niedawno Adam zaproponował mi 
coś więcej. W książkach jest to nazywane 
pettingiem (nie znam żadnego polskiego 
określenia). Wiem, że nie jest to jeszcze 
prawdziwe współżycie, ale boję się, że do 
tego doprowadzi. Słyszałam, że każda 
dziewczyna powinna przejść przez pet- 
ting, zanim zdecyduje się na coś więcej. 
Jest to bezpieczniejsze, bo nie można 
zajść w ciążę. Jednak ja nie wiem, czy się 
zgodzić. Bardzo liczę na Waszą poradę. 

Kasia 


N je dziwnego, że Kasia nie zna pol- 
skiego określenia pettingu, ponieważ 
nie ma ono dobrego odpowiednika w na- 
szym języku. Można to wytłumaczyć tylko 
opisowo: pieszczoty całego ciała włącznie 
z narządami płciowymi, często kończące 
się rozładowaniem napięcia seksualnego 
u obu partnerów lub u jednego. 

Decyzja podjęcia takiej formy współży- 
cia musi być bardzo, bardzo dokładnie 
przemyślana. Jeśli Kasia zastanawia się 
nad tym, czy zgodzić się na propozycję 
chłopaka, to odsyłam ją do „Pytań intym 


nych" z numeru 62. Rozmawialiśmy tan 
o tym, kiedy można zaczynać współżycie 
Te wszystkie pytania, które naloży sobie 
zadać przy podejmowaniu takiej decyzji 
oraz reguły dotyczą również pettingu 
Jest to przecież sytuacja, w której pod 
nosimy szlaban na pownych obszarach 
naszej intymności, wpuszczamy tam dru 


giego człowieka ze wszelkimi tego konsek 


wencjami. Przede wszystkim Kas 
na zastanowić się, czy tego chce, czy jest 
między nią a jej chłopakiem wystarczająca 
więź emocjonalna, czułość Pamiętajmy, 
że rozpoczęcie aktywności seksualnej to 
już nie lada decyzja. 

Kasia pyta, czy petting jest konieczny 
przed rozpoczęciem pełnego współżycia 
Przede wszystkim w tych sprawach nie ma 
żadnych konieczności, nic nie powinno być 
robione tylko dlatego, że tak trzeba, wypa- 
da, czy że inni tak robią. Powiedziałbym 
tak — jeżeli ludzie są ze sobą uczuciowo 
związani i petting jest wyrazem ich uczuć, 
wzajemnej czułości, obydwojgu sprawia 
przyjemność, to jest bardzo ważnym i ko- 
rzystnym etapem w rozwoju aktywności 
seksualnej partnerów. Jest to spotkanie 
z drugim człowiekiem, uczące odpowie- 
dzialności, liczenia się z potrzebami part- 
nera, jego akceptacja. Ludzie nie tylko 
poznają się nawzajem, ale również od- 
krywają siebie samego w konfrontacji 
z drugim człowiekiem. Ale najważniejsze, 
by petting był naturalnym, spontanicznym 
etapem w związku dwojga ludzi. 

Jeżeli chodzi o to, czy petting może 
doprowadzić do ciąży, to generalnie moż- 
na odpowiedzieć nie. Natomiast w jednym 
przypadku jest taka możliwość — w sytua- 


ja powin 


(WREN DYNIAWNO WYR NNIEENE NRA A 
Konkurs! „Wakacyjny Omnibus” 


Pierwsza część wakacyjnego konkursu już za nami. Jeśli 
udało Wam się odpowiedzieć na co najmniej 14 pytań, 
wypełnijcie drugą (kolorową) część kuponów konkurso- 
wych i wyślijcie je do redakcji: „Świat Młodych”, ul. 
Mokotowska 24, 00-561 Warszawa, z dopiskiem: „„Wakacyj- 
ny Omnibus — FINAŁ". Czekamy do 15 września! 

Na łamach przedstawiliśmy dotąd rozwiązania pierw- 
Szych siedmiu konkursów i nazwiska laureatów pierw- 


szego etapu. 


Kolejne konkursy rozwiązujemy w miarę napływania 
odpowiedzi — nagrody wysyłamy pocztą. Listę wszystkich 
nagrodzonych wkrótce opublikujemy. 


laureatów XVIII Konkur- 


cji gdy u chłopaka następuje wytrysk 
alonia w okolicach krocza dziewcz IC 
Plomniki mogą dostać się do pochwy | 
CH 
dy istnieje pewne prawdopodobień x 
stw 
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zajścia w ciążę 

Kasia ma obawy, że jej kontakty z Adą. 
mem nie skończą się tylko na pettingu 
Chciałbym jeszcze raz podkreślić Podgtą. 
wową sprawę, Decydując się na zbliżgnia 
z partnerem musicie mieć do niego Pełna 
zaufanie. Istnienie wątpliwości roztęręk 
nie mówiąc już o obawach przed tym cg On 
może zrobić, świadczy o braku takiego 
zaufania. A to z kolei przemawia za od. 
łożeniem rozpoczęcia aktywności seksu. 
nej. Nie może być takiej sytuacji, że zgodą 
jest motywowana strachem przed odeję. 
ciem chłopaka 

Jednak podjęcie decyzji na tak, nie zną. 
czy, że musicie zgodzić się na wszystkę 
Róbcie tylko to, co możecie zaakceptować 
co jest przyjemnością, a nie poświęce. 
niem. Jeżeli zaczynacie odczuwać nie- 
chęć, to znaczy, że decyzja była podjętą zą 
wcześnie lub ze źle wybranym partnerem 
Nie bójcie się z tego wycofać. Człowiek 
wart tego, by z nim być, na pewno zro- 
zumie. A jeżeli tylko z tego powodu roz- 
staniecie się, to znaczy, że nie warto było 
w ogóle zaczynać. Takie sytuacje nie są 
oczywiście ani łatwe, ani przyjemne. Jed- 
nak podejmując jakąś decyzję, trzeba po- 
nosić jej konsekwencje. Dlatego zanim 
powiecie ,,zgadzam się” lub „proszę Cię”, 
przemyślcie sprawę bardzo dokładnie. 
Mówię to zarówno do dziewcząt, jak i do 
chłopców, którzy na ogół są inicjatorami 
w tzw. kontaktach damsko-męskich. 

WIESŁAW SOKOLUK 
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ZŁOTA OSTROGA '92. 
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Złote, srebrne i brą- 


zowe ostrogi czekająn 


su Literackiego „,Świata 
Młodych”'. Hasło: Lus 


ro! Termin mija 30 wrze 


U 


Ę. 


Przyjaźń? 


Rozmawiają Ania, Ka- 
Sia, Maciek i Krzysiek 
z klas VI i VII Szkoły 
Podstawowej nr 1 w War- 
szawie 


„Świat Młodych”: 
— Czy możliwa jest przy- 
jaźń między chłopakiem 
i dziewczyną? 

Maciek: — Teoretycz- 
nie tak, ale praktycznie 
raczej rzadko się zdarza. 
Dziewczyny mają jednak 
zupełnie inne zaintere- 
sowania niż chłopcy. Nie 
da się z nimi pogadać 
o samochodach, o spor- 
cie, nie zachwycą się no- 
wym resorakiem. Więk- 
szość z nich myśli tylko 
o ciuchach, filmach miło- 
snych i o tym, jak ob- 
gadać przyjaciółkę z kla- 
sy. 

Kasia: — To wcale nie 
jest prawda! Dziewczyny 
mają bardzo różne zain- 
teresowania. Ja na przy- 
kład razem z bratem 
oglądam prawie wszyst- 
kie mecze piłkarskie 
i nawet całkiem dobrze 
znam się na futbolu. Ma- 
ciek postawił sprawę tak, 
jakby dziewczyny były 
gorsze. Owszem, zda- 

rzają się wśród nas i plo- 
tkary, i takie, którym 
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Maciek 


Droga Redakcjo 


Być może nie jestem typowym czytelniki 
jelić się z wami molm probleme 


Chciałbym jednak podz 


em „Swłała 


Młodych”, ponieważ mam już prawie 18 lat, 
m. Bardzo mi brakuje prawdziwej przyjaźni, 
umcie mnie źlel To nie jest żadna propozycją 


liwa I poważną przyjaciółkę. Nie zrozi 
PY, Mo norzoka wer k. Wcale też nie jestem nieśmiały. No, może 


matrymonialna. Nie narżekam na brak koleg 
trochę, gdy poznam nową dziewc. 
towarzystwie, Nie myślcie sobie, 


z kilkoma dziewczyna 
Czasami wydaje ml się, 


czasami potrzebuję zwierzyć się komuś Z mole 
I to nie wychodzi. Oni raczej nie lubią ta 


śnie chciałbym mieć prawdziwą I szczerą pr. 
(nazwisko i adres znane redakcji) 


Miłość? Co jest granef 


w duszy gra. Z chłopakam 
uczuciowe. Dlatego wła 


w głowie tylko ciuchy. 
Ale chłopcy też nie wszy- 
scy są chodzącymi idea- 
łami. 

Ania: — A ja uważam, 
że przyjaźń między chło- 
pakiem i dziewczyną 
może istnieć. Zawsze 
lepiej rozumiałam się 
z chłopakami niż z dzie- 


wczynami. Chłopcy są 


tacy bardziej... 
„ŚM”: — 
jni? 


...prostolini- 


Ania: — No, właśnie. 
Zawsze wiadomo, czego 
się po nich można spo- 
dziewać. Jeśli się ma już 
prawdziwego przyjacie- 
la — chłopaka, to napra- 
wdę można mu powie- 


rzyć wszystkie swoje 
największe tajemnice 
bez żadnych obaw. 


A z dziewczynami to jed- 


zynę, 


że po prostu nle mam szczę 


ów I koleżane 


h kłopotów, 


nak różnie bywa... Kilka 
razy zawiodłam się na 
moich koleżankach, któ- 
re obiecywały przyjaźń 
„aż po grób”. 

Kasia: 
przecież 
że to były tylko kole- 
żanki, a nie przyjaciółki. 
Przyjaźń nie polega 
przecież na obietnicach. 
W przyjaźni ważna jest 
szczerość, otwartość, to 
że można się temu ko- 
muś zwierzyć z najskryt- 
szych kłopotów, a oprócz 
tego mile spędzić z nim 
czas: iść do kina, na spa- 
cer, czy ndwet wspólnie 
odrobić lekcje. Tunie ma 
nic do rzeczy czy przyja- 
ciel jest dziewczyną, czy 
chłopakiem. 

Krzysiek: — Ale jed- 
nak dziewczyny mają ja- 
kieś wypaczone pojęcie 
o przyjaźni. Moja siostra 
ma przyjaciółkę, która 
natychmiast się obraża, 
jeśli siostra z kimś innym 
się umówi albo spotka. 
Jej się chyba wydaje, że 
kupiła sobie moją siostrę 
na własność. 

Kasia: — To też nie 
jest prawdziwa przyjaźń, 
ponieważ ta dziewczyna 
jest zazdrosna i zabor- 


Ale sama 
powiedziałaś, 


czuję się trochę skrępowan 
że jestem jakimś okropnym nu 


mi, ale kontakty te szybko się urwały. | 
ścia do przyjaciół. A ja mam już taką naturę, że 


szczerze porozmawiać o wszystkim, co 
kich rozmów. Dziewczyny są bardziej 


zyjaciólkę. 


y. Lubię żartować I być w wesołym 


dziarzem. Korespondowałem też 


Krzysiek 


Radek 


cza. Te cechy Są wroga- 
mi przyjaźni. 

Ania: — Chłopcy jed- 
nak nie są zazdrośni 
w przyjaźni. 
przyjacielowi 


Mojemu 
mogłam 


się zwierzyć, że zako- 
chałam się w pewnym 
chłopaku. On wcale nie 
był zazdrosny, a nawet 
pomógł mi się z nim za- 
poznać. Nie miał nic 
przeciwko temu, że przy- 
jaźniąc się z nim, chodzę 
z innym. 

„ŚM”: — Czy jednak 
przyjaźń między chłopa- 
kiem i dziewczyną nie 
przeradza się czasami 
w miłość? 

Maciek: — Moim zda- 
niem między chłopakiem 
i dziewczyną może ist- 
nieć tylko miłość albo 

DOKOŃCZENIE NA STR.15 


KoNCZENIE ZE STR.10 


r. przyjaźń się nie zda- 
I Jeśli chłopak mówi, 
chce Się Przyjaźnić 
zjewczyna” to znaczy, 
ona mu się podoba 
ałby z nią chodzić. 
Przesa- 
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jchci 
Krzysiek: 


gzasz! 
pnia: — Ja też jestem 


nego zdania niż Ma- 
jek. Miedzy Przyjaciół- 
ni musi być jasne, co 
jest grane. Bo przyjaźń 


to co innego i miłość też 


go innego. 

Kasia: — A ja uwa- 
m, że nie ma nic złego 
w tym, jeśli przyjaźń 
między chłopakiem 
jdziewczyną przeobrazi 
się w miłość. Gdybym 
chodziła z chłopakiem, 
chciałabym, żeby on był 
jednocześnie moim 
przyjacielem. Wydaje mi 
się, że można kogoś ko- 
chać i jednocześnie 
przyjaźnić się z nim. Tyle 
że rodzice nie tolerują 
jeszcze „chodzenia ze 
sobą” w naszym wieku. 


ża 


„ŚM”: — A przyjaźń 
tolerują? 
Kasia: — To już bar- 


dziej, ale też nie zawsze. 
Rodzice nie mają do nas 
vaufania i raczej spoty- 
kanie się chłopca z dzie- 


Ania 


Kasia 


WC 
zyną traktują podej 


rzliwie, 

Krzysiek Ale nie 
WSŻYSOY « 

Szyscy są tacy. Moi na 
przykład nie wt ącają się 


do moich spraw 


„SM”: — A jak odbie- 
rana jest przyjaźń mię- 
dzy chłopakiem i dziew- 
czyną wśród rówieśni- 
ków? 

Ania: — Bardzo często 
taka przyjaźń jest wyszy- 
dzana. Wszyscy mówią: 
„zakochana para”. A to 
nieprawda. Koleżanki, 
które  zazdrościły mi 
chłopaka, z którym się 
przyjaźniłam, rozpusz- 
czały o mnie obrzydliwe 
i niczym nie uzasadnio- 
ne plotki. A najwięcej 
złego zrobiła dziewczy- 
na, która niedawno za- 
częła z nim chodzić. Po 
prostu zabroniła mu się 
ze mną spotykać. Nasze 
kontakty urwały się. Nie 
jest łatwo utrzymać przy- 
jaźń między chłopakiem 
j dziewczyną. 

Kasia: — Nie masz 
czego żałować, jeśli on 
uwierzył w plotki o tobie, 
to znaczy, że nie był two- 
im prawdziwym przyja- 


cielem... Opracowala 
JOLANTA ZDANOWSKA 
Fot. Mieczysław Włodarski 
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ślemy pod adresem szkoły umowę-zgłoszenie. 


__ 825523 


PE CP WNNNNNE WORSE 
Taniej już nie można! 
 ocdioznzznnznznnnzz m 


zn a 
SUPERTANIO © 
UPERWYCIECZKA DO WARSZAWY. ż 


S 


Tylko 80 000 zł za każdy 
dzień z programem! - 
Dowolna liczba dni. 


Gwarantujemy w ramach opłaty: a 
— przyjęcie grupy w całodobowym Punkcie Informacji r ] 
Dworcu Centralnym, M 
— nocleg w naszym hotelu w 2-, J3-osobowych pokojach 


z aneksem kuchennym, m» Ą 
— przejazd z Dworca Centralnego do hotelu i odwrotnie, 
— 6-godzinną wycieczkę Z przewodnikiem, ol 
Warszawie. , 
'Sami decydujecie i płacicie za: 

—_ przejazd do i z Warszawy PKP z 50% zniżką, € 
— śniadania i kolacje przygotowywane w hotelu w 
kuchennym we własnym zakresie (sklepy tuż obok) 


obiad, m st 
— bilety wstępu do zwiedzanych obiektów. 7 

Na każde 11 miejsc — 1 miejsce bez opłat oraz 1 be 
pobyt dla inicjatora 
Uzgodnij z Wychowawcą! 
Wypełniony kupon wyślij pod naszym adresem. 


kaniowo-Socjalnych, 00-585 Wa 
Bagatela 10, telefon i faks: 


WWE ZE TPR ZE TE ZAM ERO 


c7, 
a0f4 
U Ar 


* 


© Hej chłopcy i dziewczęta! Czy chcecie po- 
znać dwie zwariowane 
siostry? Nazwali mnie 
Aśka, mam 12 lat i jes- 
tem spod znaku Panny. 
Interesują mnie zespoły 
NKOTB i Scorpions. Mo- 
je hobby to zbieranie 
znaczków i sport. 
A mnie nazwali Agnie- 
szka. Żyję już 13 lat, 
jestem spod znaku By- 
ka. Ciekawi mnie cały 
świat. Lubię zwariowa- 
ne zespoły, np. Army of 
Lovers. Uwielbiam 
zwierzęta, najbardziej 
psy. Moje hobby to ksią- 
żki i maskotki. Bierzcie 
kartki i skrobcie, o czym 
chcecie. Mile widziane 
zdjęcia — nasze przy- 
ślemy. Odpowiemy na 
wszystkie listy. Joanna 
i Agnieszka Grabarek, 
ul. Słoneczna 9, 55-015 Wrocław-Radwani- 
ce. © Jestem zwariowaną piętnastolatką. In- 
teresuję się sportemi muzyką, kocham zwierzę- 
ta i przyrodę. Odpiszę na każdy list, mile widzia- 


no zdjącia, Iwona Napiorala, ul. Sportowa 29/4, 


86-100 Świocie n. Wialą, woj. bydgoskie © LV 
dziowio kochani! Napiszclo do człowioka, który 
cholernie lubl otrzymy 
wać listy, Odpiszą na 
każdy list, choćby ich 
były tysiące, Ucioszą 
sią przy tym Jak diabli, 
gdy znajdą w nich zna= 
czek na odpowiedź, Za* 
mlast zdjącia prezentu- 
ją Wam mój autoportret 
Bywajcie! Katarzyna 
Białas, ul. Tuwima 1/14, 
39-200 Dębica. © Mam 
niebieskie oczy i blond włosy, chodzę do VI 
klasy. Moje ulubione przedmioty to historia 
j biologia. Hobby: sport | muzyka. Słucham 
NKOTB, OMD, Roxette, Konrad Pcian, Kol. Po- 
niatowa 21a, 24-321 Kraczewice, woj. lubels- 
kie. $ Mam 16 lat | mieszkam w pobliżu naj- 
piękniejszego polskiego miasta — Krakowa. 
Interesuję się historią teatru i filmem. Moimi 
ulubionymi wykonawcami są: Marek Grechuta, 
Jacek Wójcicki i zespół Extreme. Napiszcie do 
mnie! Ewelina Jednaka, Miłocice 115a, 32-090 
Słomniki, woj. krakowskie. © Jestem wesołą 
dwunastolatką o blond grzywie i piwnych oczę- 
tach. Uwielbiam Queen, Roxette i Hammera. 
Piszcie pod adresem: Monika Ciosek, ul. Jana 
Pawła Il 7/19, 28-200 Staszów, woj. tarnobrzes- 
kie. $$ Mam 11 lat, mój znak zodiaku to Bliź- 
nięta. Nie mam żadnych idoli. Czasem słucham 
Czerwonych Gitar i Top One. Bardzo lubię łazić 
po górach i czytać książki. Tańczę w Dziecięcym 
Zespole Pieśni i Tańca „Krakowiak”. Uczę się 
angielskiego. Zbieram znaczki, muszelki, ka- 
mienie. Mam trochę kartek ze zwierzętami. Jeśli 
macie podobne zainteresowania i chwilę czasu, 


NODNZNMON ONZE M BONE 


(szok yi ET OPON PAW GERÓZOIĄ 


GIEŁDA 


IDOLE: ę Poszukuję „Gwiazdozbio- 
rów” poświęconych Alexis, Blake'owi, 
Sammy Joe i innym bohaterom „Dynastii, 
Macaulayowi Culkinowi. Interesują mnie 
również plakaty z bohaterami ,„„Santa Bar- 
bary”. W zamian oddam pięć plakatów 
NKOTB, trzy plakaty Roxette, dwa plakaty 
Kriss Kross, dwa plakaty Kiss, dwa plakaty 
Stallone'a, Schwarzeneggera oraz „Po- 
pcorn' z lipca i komiksy z serii „Kajko 
i Kokosz”. Mój adres: Tomasz Matusiak, 
ul. Polna 47 m. 12, 87-800 Włocławek. 

e Poszukuję wszystkiego, co dotyczy 
Roxette. Oferuję masę plakatów i infor- 
macji o NKOTB, M. Jacksonie, D. Hassel- 
hoffie, Army of Lovers, Genesis, Scor- 
pions, Kim Basinger i wielu innych. 
Anna Błaszczyk, ul. H. Sawickiej 15/5, 
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59-300 Lublin. © Rozpaczliwie szukam 
wszystkiego o NKOTB, Roxette, bohate- 
rach „Dynastii i Madonnie. Na wymianę 
mam masę plakatów, adresów i innych 
materiałów o gwiazdach muzyki i filmu. 
Mój adres: Ewa M., ul. Obrońców 20, 
05-091 Ząbki k. Warszawy. 6 Mam mate- 
riały i plakaty niemal wszystkich bardziej 
znanych gwiazd muzyki. Mnie interesuje 
wszystko, co macie o NKOTB. Piszcie, co 
chcielibyście mieć, a ja postaram się zdo- 
być te materiały. Natomiast między tymi, 
którzy nadeślą najciekawsze materiały 
o NKOTB, rozlosuję nagrody-niespodzia- 
nki. Agnieszka Słabosz, ul. Łukasińskiego 
35 m. 22, 42-200 Częstochowa. 


Pierwszeństwo druku I I 
mają ogłoszenia z dołą- i i 
czonymi ośmioma dru- ; : 
kowanymi obok kupona- ; 
mi. 


RZ Z RZE WRN 


napiszcie, Mile widziane zdjęcia | znaczki 
cztowo. Nie chcą zbankrutować! Kaja Cygan 
ul, Niaćki 9/91, 30-619 Kraków. © MamB; | 
interoaują sią zespołem Scorpions I Michaci, 
Jacksonem. Lubią zwierząta i sport. Chciał 
nawiązać kontakt z dziewczynami i chłopak; 
z całej Polski Odpiszę na każdy list. Czą,, 
Borowiecki, os. Dolnośląskie 323 m. 2, 974 
Bolchatów, woj plotrkowskie. €5 Mam 4 

niebieskie oczy i blond włosy Urodziłam się 
znakiem Lwa. kocham NKOTB I psy. Odpiszą 

każdy list. Wioletta Marciniak, ul. Dębowa ; 
63-422 Antonin. Mam 14 lat, ciemnobi, 
włosy | niebieskie oczy. Zbieram pocztów, 
plakaty, naklejki i inne różności. Odpiszę 

kaźdy list Monika Wiśniewska, 87-312 Pokn, 
dowo, woj. toruńskie. ©B J9310m wesołą |; 
wsze uśmiechniętą dwunastolatką. Interes 

wariuję na punkcie chłopak 


się muzyką, 
z NKOTB. Chętnie nawiążę kontakt z fanami« 
supergrupy (ale nie tylko). Postaram się odpiaz 
na każdy list. Małgorzata Bąkowska, ul. Rybr, 
20, 05-091 Ząbki, woj. warszawskie. ©B -: 
Kimkolwiek jesteś i gdziekolwiek jesteś, ads 
zwij się! Jestem piętnastoletnim Koziorożcen 
Kocham „Za chwilę dalszy ciąg program, 
ładne dziewczyny i lody pistacjowe Uwielbiar 
słuchać muzyki. Chcesz wiedzieć więcej? Pisz 
Chętnie zerknę na Twoje zdjęcie, a jeśli mas * 
zbyt dużo forsy — przyślij znaczek na ody | 
wiedź. Grzegorz Augustowski, Łatanice 33 | 
28-160 Wiślica, woj. kieleckie. ©) Mam prawi, 
13 lat i jestem spod znaku Raka. Chętnie po i 
znam kogoś, kto lubi, gdy gra Slash lub słuchz : 
Guns N'Roses. Nawiążę kontakt z kimś, 
interesuje się historią i archeologią, a także . 
z osobą, która gra lub chciałaby grać na gitarze 
elektrycznej. Katarzyna Korecka, ul. Marii Ko- 
nopnickiej 6/48, 85-124 Bydgoszcz. 


* Kochanej Babci Wandzie i Dziadziusiow 
Józefowi życzymy wszystkiego najlepszego 
zdrowia, 100 lat życia, zadowolenia z wnuków 
Dziadziusiowi życzymy ponadto kolejnych su« 
cesów na działce — Iza, Magda i Marcin. % Na 
ukochańszej Mamie, Danucie O. z Tych, wszys” 
kiego najlepszego, dużo szczęścia i pieniędzy 
życzą z okazji urodzin Bartek, Monika i T 
ta. Y Najserdeczniejsze życzenia dla Reni Bry 
ze Skoroszyc, Kasi Mikołajczak z Torunia or 
dla Sylwii Miłek z Pokrzydowa, a także m 
życzeń dla swych Rodziców przesyła Karolin 
Pietrulewicz. Y Kochanym Rodzicom moc ba! 
dzo serdecznych i gorących życzeń zdrowie 
szczęścia, uśmiechu na twarzy oraz spełnieni 
najskrytszych marzeń składają kochające dzi 
ci: Justyna, Jakub i Ola z Biedruska. Y Na! 
wspanialszemu mężczyźnie świata — Donni 
mu Wahibergowi, dzięki któremu poznałyśm! 
znaczenie słowa „miłość”, oraz od któreg 
otrzymałyśmy wiarę w siebie pozwalającą prz 
trwać trudne chwile, życzymy z okazji urodzi 
dalszych sukcesów i by nigdy nie zmienił sweg 
wspaniałego stylu bycia — Magda i Edyta 
Chełma. 


Fot. Marek Szymańnuki 


Ciemne piegi bardzo paskudzą mi twarz. 
Zupełnie nie wiem, jak sobie z nimi pora- 
dzić. Jak je zlikwidować albo chociaż roz- 
jaśnić? Błagam, pomóżcie! 


Iwona 


[i 
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| roje kosmetyczka, pani 
agdalena Rozpędowska 


KK zerze powiodziawszy nie do końca 
ków UT dlaczego dziewczyny (i nie tyl 
ję ka tak nie lubią swoich piegów. Wyda 
m się, że dodają uroku | oryginalności 
todym buziom. Tak więc pierwsza rada 
, spójrz na swoje piegi z sympatią. One 
ra się lubić, a nawet pokochać (zajrzyj 
le do „Redakcyjnej poczty” w nr. 52) 

Jeżeli natomiast zdecydowanie 
chcecie się do nich przyzwyczaić | je 
zaakceptować, to wypróbujcie któryś z po 
niższych sposobów na rozjaśnianie pie 
gów. 

Można stosować tzw. płyny wybielające 
Na przykład sok z zielonej pietruszki 
Otrzymuje się go zalewając wrzątkiem 
drobno posiekaną nać pietruszki. Ostudzo- 
nym i przecedzonym naparem przemywa 
się miejsca, gdzie są piegi. Można to robić 
nawet kilka razy dziennie. 

Skuteczna jest też nalewka z czarnej 
rzodkwi. 100 gram utartej rzodkwi zalewa- 
my 500 gramami octu (5%) i odstawiamy 
w naczyniu. Po czterech dniach zlewamy 
płyn do butelki i preparat już jest gotowy. 
Do przemywania twarzy stosuje się mie- 


nie 


————-,,( 


ło cytryna wysUSZa, a WIĘG polecam len 


płyn osobom 0 ( orze tłustej 

Są toż masaczki wybielające, które moż. 
na przygotować samemu Na przykłąg 
dwie lyżki wody utlenionej (3 lub 5%) 
mieszamy z niewielką ilością mąki kartof 


lanej. Tak otrzymaną papkę kladziemy na 
miejsce pokryte piegami Gdy papka Wy 
achnie, zmywamy JA © iepłą wodą z dodąt 
kiem soku z cytryny lub porzeczek 

Przy cerze (lustej można stosować mą. 
geczką z soku Z kiszonej kapusty 0, 
twarożku dodajemy trochę soku z kapusty 
Proporcje powinny być takie by maseczką 
nie spływała z twarzy Po 20, 30 minutacł 
zmywamy twarz najpierw ciepłą, potem 
zimną wodą 

W walce z piegami mogą Wam pomóc 
zioła do picia. Proponuje taką mieszanką 
kwiat stokrotki, liść melisy, ziele krwaw 
nika, liść mięty pieprzowej ziele brata 


ależy zmies 


Te wszystkie zioła m 


gotowaną wodą Ip 
kryciem 20-30 m 
my i pijemy. 4 

Do wybielania 
stosować sok ze świeże 
dość dobre właściwoś 


E LUBIĘ $wo(cH PIEGOW 


szankę w proporcjach 1 łyżeczka prepara- 
tu rozpuszczona w 100 gramach wody. 
Twarz można też przemywać maślanką 
lub zsiadłym mlekiem. Działanie wybiela- 
jące ma cytryna. Dokładnie umyte skórki 
cytryny zalewamy przegotowaną wodą. 
Ostudzonym płynem przemywamy twarz 
nawet kilka razy dziennie, ale pamiętajmy, 


7 września ukażą się w kioskach kolejne numery 


miesięczników: 


„TWOJA MATEMATYKA” 
dla klas VII-VIII 


ZBIÓR ZADAŃ 
EGZAMINACYJNYCH 
2 ROZWIĄZANIAMI 

| OBJAŚNIENIAMI 
Cena 4500 zł 


„TWOJA FIZYKA” 


szkół średnich 
SKRYPT 

Z ROZWIĄZANIAMI 
| OBJAŚNIENIAMI 


| jeszcze jedno. Osoby tzw. piego- 
wate nie poiwnny długo przebywać na 
słońcu. Nie jest to korzystne dla takiej 
cery. 
PS Czekamy na listy z pytaniami doty- 
czącymi pielęgnacji twarzy i wszelkich 
innych kłopotów, które może pomóc roz- 
wiązać kosmetyczka. 


KLAMA © REKLAMA © REKLAMA 


PROSPEKTY SAMOCHODOWE!!! 


Chciałbyś otrzymywać od firm samochodo- 


wych (za darmo) wspaniałe prospekty, naklejki 


i inne materiały reklamowe najnowszych modeli 


samochodów, motorów!!! 


dla I klasy 


Przyślij swój adres, a otrzymasz za zalicze- 


niem pocztowym katalog MOTO-FAN zawierają- 


cy adresy firm produkujących samochody (oso- 


bowe, ciężarowe, motocykle) i wzory listów gwa- 


Cena 8000 zł 


rantujących otrzymanie prospektów. 
(Cena katalogu 20 000 zł + koszt przesyłki) 
Twój adres weźmie też udział w losowaniu 
roweru marki BMX. 


MOTO-FAN 
Skr. poczt. 134 
41-300 DĄBROWA-GÓRNICZA 
ŚM-51 
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W 1978 r ufzebył przymusowe lecz, 
psychiatryćzne w 1983 r. zniknął ze Kcą 
| studlow nagraniowych 

7a póychiczne załamanie Vincenta p, 
ponosiła Alice Cooper 4 


rmiora winę 

cam to lłumaczył W końcu wyleczył , 
zAego rozdwojenia jazni 

Pod szyldem firmy płytowej MCA Wró, 

do rocka z albumem „Constricłor” w ję 

4 roku, Muzyczna zawartość płyty odpow, 

dała temu, co grał w latach 1971-15 


Jednak tlumy fanów rosły powoli, Dogi, 
w 1989 r. nowa firma Epic wylożyla wie, 
forsy na produkcję i reklamę. Ajbw, 
„Trash" z 1989 roku, dwudziesty (/) wy, 
rierze Coopera, zawojował listy przeboj 

| obniżył średnią wieku wielbicieli KG, 
Piosenki skomponował(a) wspólnie z Dw, 
mondem Childem, facetem, który zroł 
gwiazdy z Bon Jovi Aerosmith i Cher 


Pewnie nigdy nie usłyszelibyśmy Alice'a 
Coopera, gdyby wytwórnia płytowa Stra- 
ight nie kierowała się dewizą: Nagrywać 


wszystkich, którym nikt inny nie da takiej 


szansy. i | 
Właścicielem wytwórni był znany dziwak Ę ; maj Alice nie kok ie msbdadrc 4 

| __ Frank Zappa. Zobaczył Alice'a Coopera na Desmond i zdo / płyu 
ę ! jeg ebiutanckim koncercie w Los An- „Trash”. — Jest na niej za dużo Desmo: 
w Ę da, za mało Alice'a — żalił się dziex 


1iu 1968 roku. W tamtych 


nikarzom. Lecz na ostatnim longplayu znę 
wu skorzystał z usług „fabryki przebą 
jów”. Na „Hey Stoopid” z 1991 r. pojawik 
się także wiele innych gwiazd muzyki roc 
kowej, jak gitarzyści Joe Satriani, Słey 
Vai, muzycy z grup Guns N'Roses, Skid 
Row, Motley Crue. Grając i śpiew 
nadają oni płycie więcej barw i zape 
wysoki poziom artystyczny. 


ale wiedział, że 


" (Hej 
nię "u 


Tytułowy utwór „I 
riacie) jest wezw an 


ł - | mam 14 lat, 
i | ; zc 8 źamierzam | 
rock'n'roll może dać popularność, która Dopiero po Cooperze podobne szokujące 
zatrzę wszelkie braki w urodzie. Zauważył, wygłupy zaczęli robić młodsi (Furnier uro- : 
że dzłewczyny zwykle mają oko na wokali- | dził się 4.02.1948 r. w Detroit w USA) Ga 
stów. Był rok 1964. Zmienił swoje mało wykonawcy, na przykład grupa WASP. 
ińtrygujące imię Wncent i nazwisko Fur- |” Najwięcej zarobił na sprzedaży płyt na- ache : w horror 
jnier na Alice Cooper. Syn pastora „przejął | grywanych dla wielkiej wytwórni Warner ( j > 
metrykę” czarownicy spalonej na stosie . | Brothers — „Killer” 1971 r., „Schools ią z DRZEJ GODEWSK 
v przed czterystu laty. Całkowicie pognębił , Out" 1972 r. (pierwszy krążek pakowany e » 
* ojca swoim zachowaniem na scenie. Oto- SĄ w damskie majteczki) i „Billion Dollar: j A er Blvd., Bur 
czony klatkami z jadowitymi wężami ” Babies” 1973 r. Mocny, prosty, gitarowy — CHE z 3 "= 
i ogromnymi pająkami, ciskał w publicz- / rock, czasami wzbogacany instrumentami ę ; 
ność jakieś robactwo, przeżywał własną - + smyczkowymi, podobał się bardziej niż 
śmierć na krześle elektrycznym, szubieni- późniejsze, opracowane z matematyczną 
cy lub gilotynie, by po chwili pokazać dokładnością, dopieszczone, bogato ai 
tłumowi swoją odciętą głowę. Atmosfera 
jak z filmu „Rodzina Addamsów”. Teatr 
makabry. Horror w najlepszym wydaniu. 


Fot. Epic 


Ł£IM Y 


o nich wszystkie gazety — muzy= 


żą 
pre tylkoslch Pojawieniesię uznfno 


p arSACIE O takim debiucie mogą tylko 
ZE WSZYSCY INNI wykonawcy, z Mi- 
Jacksonem włącznie. 


i na 
zelem 
waja 2 

jętach przebojów, wspólną trasę ze wspo- 

m Macho Jacko i o dwa numery za 


6 lat (razem!), numer jeden na 


gniany 
uże ubrania. Po prostu nadmiar wszyst- 


00. 
ut ich debiutanckiego albumu można 
gaetlumaczyć jako „Wszystko na opak”. 
jek na opak, to na opak i na całość! W ten 
sposób wylansowali modę — noszą ciuchy 
jyłem na przód! Jurek Owsiak wołał „,da- 
ski W tył”, ale oni go przebili. Założyć 
koszulkę tyłem do przodu czy na lewą 
stronę to pryszcz, spróbujcie jednak zrobić 


Fo k 
t Frederic Da Lafosse — sygma/Fre€ 


PRZOD 


tosSamo ze spadniiam!! Buty na razie wam 
daruję Pomyślcie tylko o ściągach chowa- 
NYCH*W tylnej kieszeni spodni, jaka to 
wygoda! 

Ich przebojowy singel „Jump'” dotarł na 
Szczyty list przebojów nie tylko w Stanach 
Zjednoczonych. Tym samym pobili chyba 
wszystkie rekordy dotyczące debiutów: są 
najmłodsi, najszybciej stali się sławni, 
zrobili największe wrażenie na Jacksonie. 
To on prosił o udział chłopców w swej 
trasie koncertowej, a nie odwrotnie. 

Ci chłopcy to Chris Smith (ur. 10.01.1979 
r.), znany jako Daddy Mack, i Chris Kelly 
(ur. 11.08.1979 r.) noszący pseudonim ar- 
tystyczny Mack Daddy. Będziemy mogli ich 
zobaczyć w nowym teledysku Michaela 


Jacksona ,Jam”'. 
ADAM ZYCH 


A może Chopin, może Beethoven? 


jmy czegoś innego! Może 
a? Klasycy muzyki poważ 
naprawdę! Daję 


Ludzie, posłucha 
Chopina, Beethoven 


nej również są godni uwagi, 
Wam na to słowo. Ta muzyka istnieje już wieje 


wieków i jestem pewna, że przetrwa do końca 


świata. Jeżeli chcecie się przekonać o jej warto- > 
polecam kasety z utworami _ 


ści, to na początek 
Mozarta, a przede wszystkim „Marsz turecki” 
Jest piękny i zawsze, kiedy go słucham, chce mi 
się tańczyć. Tak, tańczyć przy muzyce powaź- 
nej. To da się zrobić! Muzyka poważna ma coś 
w sobie. Czy wśród czytelników „Poczty fanów” 
jest ktoś, kto myśli tak jak ja? Mam nadzieję,że - 


tak. ś 
Dominika 


Uwaga fani Edyty Geppert! 


Prowadzę jedyny w Polsce fan club Edyty. 
Geppert. Powstał on w sierpniu 1991 roku. - 
W ramach naszej działalności proponujemy ma- Nar 
teriały reklamowe o Pani Edycie, zdjęcia, po- ż 
średnictwo w przekazywaniu korespondencji, 


i wymianie wycinków prasowych, zawsze ak- 
tualne informacje na temat pracy Artystki. Nasz 
adres: Fan Club Edyty Geppert, Wiesława Pał- — 
kowska, ul. Skarbińskiego 10/81, 30-071 Kraków. 


Metal to jest to 


Jestem fanem thrash i death metalu. Szaleję 
na punkcie Metalliki, Kreatora, Slayera, Death, 
Napalmu. Denerwuje mnie to, że w „Poczcie ; 
fanów” co chwila ktoś zachwala NKOTB,a oze- " 
społach metalowych pisze, że to starzy faceci 
z czerwonymi oczami. zj . 

Chcę powiedzieć, że większość członków 
grup thrash- i deathmetalowych, to najwyżej — 
trzydziestolatki. Nie mam nic przeciwko Depe- 
che Mode czy New Kidsom, ale ludzie, zlitujcii 
się! Bądźcie tolerancyjni! e 

James Hettfie! 


Jest mi przykro 


Tak, jest mi przykro, bo w „Poczcie fanów" nie. 
ma nic o moich ulubionych zespołach, czyli 
o Muzgu, Różach Europy, Big Cycu. Czyżby fani 
tych zespołów wstydzili się swoich idoli? Czy nie 
być fanem NKOTB lub Depeche Mode, to znaczy 
być kimś gorszym? Błagam, fani wyżej wymie- 
nionych grup odezwijcie się! Jestem gotowa do 
dyskusji. 

Soviet z Opola 
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ELEKTRYCZNYM PO MIEŚCIE 


Spaliny samochodowe 
zanieczyszczają powiet- 
rze, szczególnie dokuczli- 
wie w miastach. Ale nie 
sposób pozbyć się samo- 
chodu! 

Konstruktorzy usilnie 
pracują więc nad samocho- 
dem elektrycznym. Trwa to 
już bardzo długo, bo po 
prostu trzeba dokonać wie- 


Ikiego wynalazku: znaleźć 
źródło energii elektrycznej 
nowocześniejsze niż do- 


gazyny prądu”, jakimi są 
klasyczne akumulatory. Są 
one ciężkie, zabierają wie- 


tychczas stosowane ,„ma- le miejsca w samochodzie 


Ń 


NEW KIDS ON THE BLOCK!!! 


FAN CLUB NKOTB OFERUJE: 


© ALBUM ZAWIERAJĄCY 
Wszysto o New Kids On The Block: historia i zdjęcia chłopców, adresy 
fan-clubów z całego świata, hity po polsku i angielsku, najnowsze wiadomo- 
ści, niedyskrecje i ciekawostki. (Cena 25 tys. zł) 
© KOLOROWE KOSZULKI 
Koszulki klubowe z napisem New Kids On The Block i zdjęciem zespołu. 
(Cena 45 tys. zł) 
© ZAPISY DO INTERNATIONAL FAN CLUBU NKOTB POLAND 
Legitymacje członkowskie, międzynarodowy kontakt fanów. Wymiana 
informacji między członkami naszego klubu. 
Wszystko to i wiele innych informacji otrzymasz, jeśli jesteś fanem 
NKOTB. 
Co piąty adres otrzymuje GRATIS koszulkę!!! 
Nie zwlekaj, odpiszemy na każdy list, jeśli siuchasz NEW KIDS ON THE 
BLOCK pisz do: 
INTERNATIONAL 
FAN CLUB NKOTB. 
PO BOX 49 
41-300 Dąbrowa Górnicza ŚM-52 
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Na <2 . 


| wtedy brakuje tego mi, 
ca dla pasażerów 


% Opracowano Już wią, 
różnych modeli samocy, 

m dów elektrycznych, zwłas, 
cza tych miejskich. Nia 

* jeszcze doskonałe, jedn, 


zasługują na uwagę 

Jedną z propozycji q, 
WOCZESNEJO, miejskiegq 
samochodu elektryczneg, 
jest Citroen Citela (Citroa, 
Electrique Automobile 
Mały samochodzik ma z; 
ledwie 296 cm dlługoś 
j może jechać z prędkośc 
do 110 km/h, lecz na ni 
wielką odległość, bo szy 
ko wyczerpują się akumiu 
latory. Jeżeli będzie jecha 
z prędkością 40 km/h, prze 
jedzie 210 km. To już wielk 
sukces. 

Jeszcze jedna ciekawos. 
tka konstrukcyjna francus 
kiego pojazdu. W ciąg. 
5 minut można go prze 
kształcić w kabriolet lub sa 
mochód skrzyniowy «dc 
przewożenia ładunków. 

ZDZISŁAW PODBIELSK 


Fot. Autom. Citroen 


REKLAMA © REKLAMA © REKLAMA 


MICHAEL JACKSON 


po raz pierwszy w Polsce 
kompletna dyskografia 
...w 24 numerze „Fonoramy”' 


Cena z wysyłką — 22.000 zł. Numer konta: BPH VI. 
O. Kraków 323431-80637-136 (dla Fonopress-u) 


Prześlij kopertę zwrotną ze znaczkiem — otrzymasz 
warunki prenumeraty i spis treści „Fonoramy”. 
Nasz adres: skr. poczt. 114, 31-829 Kraków 31. 


| 
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Ę PRZEDŁUŻĄMY WAKĄCJE ? 


SZTUKA PODPOWIADANIA 


Kiedy profesor „wyrywa” ie ni 
DAE, CÓŻ ja czynię? OŃCREKOSE 
KA nia z długiej praktyki naszych cza- 
EA AE, że nie słyszałem mego 
ah ych kilka sekund potrzeba 
rka aby się podpowiadacz mógł 
óęciw wać i napiąć swoją uwagę jak 
IAR Ponieważ profesor woła 
m dayę:: drugi, klasa robi mały rumor 
jelzję ba DC niby do życia. Wtedy 
wi jak ać raptownie, aby strącić z ła- 
i PLANIE siążkę lub pióro. Zarabia się 
zie UNA dwie sekundy, ale o to 
TRiWięcej cie, aby z czasu urwać jak | 
nka, Sł ARANSZĘ tam ziarnko do ziar- 
jakaś sb kia do sekundy, a zrobi się 
szczęście Ra a minutka odwleka nie- 
WSR atrzę kątem oka, czy pod- 

Boteac w porządku. (SA 
dą ie zadaje pytanie. Jeśli jest bar- 
warzając je trzeba udać matoła i po- 
bostawiona pomylić sens tak, aby ci je 
ryć je n o po raz drugi. Potem powtó- 
boo, i Ak raz jeszcze, już prawid- 
huki po Ń Boże nie należy robić takiej 
„uKI po raz trzeci, bo to w czujnym 


mistrzu 
ro = 
Mea egorze zaczyna budzić nagłe 


notttniku RYZOFACI KA 


RW erste iulalolić 


Kochani! 


Zezowat 
opaloniinę, yo z lubością ogląda w lustrze swą piękną wakacyjną 
dziejowa nies s rek wzdycha, że początek roku szkolnego to wielka 
Jak... konie kij awiedliwość.. Dwa miesiące leniuchowania przemknęły 
wyścigach i teraz nieodwołalnie trzeba wracać do nauki. 


Zacznę od 
klasówki 
tak brutalnie aras wyrywania do odpowiedzi... (przepraszam, źe jestem 


Zdając sob 
ie 
otize PRON Az że postępuję niepedagogicznie, przytaczam za 
m m Makuszyńskim sposób na spreparowanie „koła ratun- 


kowego”, k 
, tórego ch 
zagrożdnia.. wyta się (od pokoleń) cała uczniowska brać w chwilach 


z radosnym okrzykiem: „aha! już rozu- 
miem!” trzeba się uśmiechnąć, co niby 
ma znaczyć, że ci pan profesor uczynił 
nadzwyczajną, nigdy nieoczekiwaną 
przyjemność, stawiając ci to pytanie, nie- 
samowicie trudne; dajesz tym uśmie- 
chem do poznania, że na nie wybornie 
odpowiesz. (...) 

Podpowiadacz mistrz patrzy prosto na 
profesora, czujny na każde jego spoj- 
rzenie i nie poruszając ustami, niemal jak 
brzuchomówca, rzuca ci przedziwnym 
szeptem od razu krótkie zdania, ale pełne 
treści; podpowiadacz nie może się mar- 
nować na budowanie stylowej odpowie- 
dzi, on daje ci tylko materiał, cegłę i waP- 
no, a ty buduj sam. 

Na żywym przykładzie wygląda to tak: 

Profesor zadaje pytanie: 

— Kiedy i w jaki sposób przestało 
istnieć cesarstwo zachodniorzymskie? 

Podpowiadacz ciska ci szeptem 
w mózg: 

— Atylla śmierć 453. Hunowie do cho- 
Jery. Nie ma. Rzym jeszcze dziesięć ce- 
sarzy. 476 Odoaker wali ostatniego. Ce- 
sarstwo szlus! 493 Teodoryk Gocki król. 

Daty podpowiedzą ci po raz drugi 
w miejscach odpowiednich, z tego zaś 
materiału już można zrobić mały romans 


| Lekqa' 
Tema; faniórzenie 
„utladomośći, 


jnut: trzeba naturalnie wie- 
żem, a Odoa" 
bów. Mówisz 


na pięć Mm J Ć 
dzieć, że Atyllanie był papie 
ker,żeto niejest pasta do zę 


wted owoli i strojnie: - i 
zaj: który poczynił takie 


spustoszenia, że to nawet weszło w przy” 
słowie, zakończył wreszcie życie pełne 
arów | grozy | cały świat 7 
dością odetchnął, kiedy to 
453 potworna dusza tego his- 
torycznego zbrodniarza odeszła. 
— Fakty! Fakty! — przerywa katedra. 
—_wtej chwili pana psora* 
— mówisz Z wdziękiem i podniósłszy 
głos, jakbyś dopiero teraz przystępował 
do właściwej sprawy, 
o dziesięciu cesarzach, © niegodnym 
Odoakrze i żalić się poczniesz wreszcie 


małym trudem, 
binujesz je z faktów historycznych i wyła” 
wiasz w całym morzu najrozmaitszych 
dat, które masz w głowie. Dobrze jeS$ 
nawet datę pomylić o rok, a zaraz się 
poprawić z uśmiechem politowania nad 
samym sobą, że się W ogóle mogłeś 
pomylić! 

Fragment książki Kornela Makuszyńs” 
kiego „Bezgrzeszne lata" » 
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KAJĘAJCA 


Redaguje: STANISŁAW BISKO ZADANIE PREMIOWANE NR 996 


Litery z kratek oznaczonyci kropką, czytane kolejno rze 


utworzą rozwiązanie cda ij Je w ciągu 10 dni od daty , 


numeru pod adresem Świat Młodych”, ul. Mokotowska 


00-561 Warszawa, „Zadanie premiowane nr 996 
Prawidłowe rozwiązania wezmą jdział w losowaniu 
gród po 50 000 zł 
POZIOMO: |) człowiek często się złoszczący, 7) dawny 


drewniany ze skrzydłami, 11) pozostałość, ostatek 12) sierę, 


z bajki, 13) chwast 14) dział domu towarowego 15) wodos: 
złożony z kilku spadków wodnych, 19) krótka informa, 
23) zamieszanie, rozgardiasz, 25) nie 
y buble, 27) używa olówia 6 


wzmianka w prasie 
mienny pracownik produkując 


ka, 28) rodzaj zamszu, miękko wyprawiona skóra używana 


wyrobu w czyszczenia wyrobów metalo „e Szk 
nych, 29) , " w doniczce, 32) objaw, 36) bies, diabeł 


Z HASŁEM 


= 


drzewo o Jzżacych liściach, 38) pisali je bracia Grimm, Anu: 
sen, 39) bazia, 40) rzeka przepływająca przez Wadowice, 4 
kolor, 44) dziwaczka z wiersza Brzechwy, 48) szeroka, chy; 
wstęga, będąca często ozdobą, np. sukni, stroju galowego, 3 
bije w piersi, 52) ten, kto sprzyja jakiejś organizacji, chociaż « 
niej nie należy, 55) mowa ludności zamieszkującej jakiś regio 
gwara, 54) ptaków — do ciepłych, krajów, 57) autor wiers 
„Mister Twister'', 61) gasi pozar, 65) stroma, prawie pionow 
ściana skalna, 66) zbyt wielka ilość; nadwyżka, 67) miejs 
w spisie, rejestrze, 68) zespół bloków mieszkalnych, 69) miesia 


na początku roku, 70) część pługa 


PIONOWO: 1) w drzwiach lub w Malborku, 2) służy ć 
przykrywania stołu, 3) wnęka w ścianie, 4) piękno, uroda, 5) tc 


co przynosi ukojenie, zadowolenie; pociecha, 6) pisklę, 7 


wstawiasz do niego cięte kwiaty, 8) szpieg, 9) pręty żelazn: 
stanowiące część paleniska, 10) pasie się na łące, 16) tętnic 


główna, 17) część palca pozostała po amputacji, 18) ko 
o sierści karej, gniadej lub kasztanowatej z domieszką włosó" 


KRZYŻOWKA 


białych, 20) skok w bok lub do tyłu, 21) obszar wodny, 22) pale 


gier, Karolina, jałowiec. 


| do po 50 '000 zł wylosowali: 


WIAT 
MŁODYCH 


KRZYŻÓWKA. Pelikan. Poziomo: sapka, Basa kurak, wakat, orant, Anula, kawa, 


Ozimek, droga, Upi, Asz, parol, spiker, park, towar, Lotar, arena, ikona, tykot, taran. 
Pionowo: skok, aura, prawdziwek, kanar, akt, kwazar, rani, akumulator, salep, 


ŻÓWKA. Strumyk, koncert, sznurek, trzmiel, styczeń, przylot, prędkość, 
ść (w. objaśnieniu powinno RZE surowość), równość, borowik, słownik, 


5 masz Barylski. — Szprotawa, Michał Bedyński — Goszczyn, Marta Dudek 
3 A Niedz e, Grzegorz Fijorek — Młynary, Milena Krajewicz — Chojnice, Anna 
ińska — oaenk Dorota Różewicz — Ostrów Wielkopolski, Urszula Piętka 


dwuczłonowy, przeciwstawny do pozostałych palców, 23) skup 
sko, 24) rozgrywany między drużynami piłkarskimi, 25) noszon 
podczas manifestacji, w pochodach, 29) małe naczynie słuzącź 
do picia, 30) rodzaj kosza lub klatki, w których hoduje się luż 
przewozi drób, 31) gnębienie, ciemiężenie lub uczucie gniece 
nia, 33) zabronienie, 34) gra w filmie, teatrze, 35) 3 
solenizantka, 41) wyrwana z kalendarza ściennego, 43) odraza 

obrzydzenie, 45) przepływa przez Weronę, 46) zasób, rezerwa 

47) koronowany władca, 49) pierwotniak z podgromady korze 
nionóżek, 50) strzelba myśliwska, 55) żart, kawał, 56) objęci 


Itaki, ogar, operat, astat, swary, opoka, Kano, rana, kran, lit. E ł przez kogoś wyznaczonego stanowiska lub powierzenie re 
R - ROZETA. C-8, Ł-4. Prawoskrętnie: podwórze, wróżenie, bieganie, ochronka, w sztuce teatralnej, 57) znak odejmowania, 58) wybrany ć 
aczątk Ą pamiątka, palarnia, kopalnia, harmider, Połaniec, człowiek, zakonnik, | samorządu gminnego, 59) płonie podczas olimpiady, 60) Jace 


, porządek, Lewoskrętnie: pojemnik, początek, prawidło, ciężarek, ściga- | znany polityk polski, 61) zwisający kawałek zamarzniętej wod) 
granie, marzenie, rakietka, bogactwo, jadalnia, harmonia, MAlGNaIĘ © 62) umysł, 63) istnienie, egzystencja, 64) samica konia. 


Wysyłając rozwiązania za- 
dań Abrakadabry, naklej na 
kartę pocztową ten kupon. 
Przy losowaniu nagród kartki 
bez kuponów nie będą brane 
pod uwagę. 
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/ WOSTATNIM SŁOWIE PROSIMY 
o WROZUMIAŁOŚĆ | POZWOLE- 
NIE OPUSZCZENIA 

WYSPY BZIKOLOTEM ... 
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[/ BIORĄC POD UWAGĘ, ZE OSK 


85 KODEKSU DESKOPOSPOLITEJ ROLKO- 
pęd % KTO CHODZI 
PIESŻ AE nów, _DREPTA - 


ODL 
NIA W MIEOSCU DO DWÓCH TYGODNI. 
Ń Z dl A 


b 


SĄ Z KRAOU GDZIE. 
"WYCH DESKOROLKACH 
ME EEWZ INA U 


ICH NA DREPTANIE W MIE 


MIAST NA 
JEŻ 


SKORO WLAZŁEŚ MIĘDZY 
WRONY, KRAKAJ ...TO JEST 
DESKOROLKUJ JAK I ONY | 


DZI SIĘ 
UJE SIĘ | 


HENRYK JAN 


CHMIELEWSKI 


Fragment przygotowywanej do 
druku przez Papcia Chmiela Księgi 


XX przygód Tytusa, zatytułowanej 
„Wyprawa na Wyspy Nonsensu” 


FLAGA DWUNASTU (na razie) GWIAZI 


© Jak się nazywa ta flaga? 
e Dwanaście gwiazd-symboli. Czego? 


Termin nadsyłania odpo- 
wiedzi — błyskawiczny. Ty- 
Iko tydzień. Nagrody — na- 
sze znakomite, firmowe ka- 
lendarze z gwiazdami (ido- 


